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W h isto riografii radzieck ie j ostatn ich  la t  obserw uje  się w yraźny  
w zrost za in teresow ania p rob lem atyką  dziejów  m iast. Odnosi się to 
szczególnie do h isto rii M oskwy i L en ingradu  *, ale i przeszłość innych 
m iast stanow i przedm iot badań  naukow ych. N iniejszy szkic stanow i 
p ierw szą w lite ra tu rz e  polskiej próbę zarysu  h isto rii L enigradu  (w la ­
tach 1914— 1924 —  Piotrogirodu) w okresie  m ięd zy w o jen n y m ’. Oczyw iś­
cie rajmy a r ty k u łu  poziwalają jedynie na zasygnalizow anie n a jw ażn ie j­
szych problem ów  życia m iast w om aw ianym  okresie .

P ierw sze dni w P io trogrodzie po przew rocie październikow ym  ch a ra ­
k teryzow ały  się w ielkim  ożyw ieniem  życia publicznego. Ludzie dy sk u ­
tow ali na tem a t w ydarzeń, k tó re  jak  to określił am erykańsk i dzienni­
k arz  John  R eed „w strząsnęły  św iatem ”. Nie wszyscy orien tow ali się 
od razu  co do szczegółów pow stania zbrojnego, ale było ch a rak te ry s­
tyczne, że ludność zachow ała spokój. R eed pisze: „Pozornie nic się nie 
zm ieniło. Setiki tysięcy  ludzi k ład ły  się spać, w staw ały  i chodziły do 
p racy  o zw ykłych godzinach. W P iotrogrodzie tram w aje  ku rsow ały  n o r­
m alnie, sk lepy  i re s ta u rac je  by ły  o tw arte , a te a try  i w ystaw y m alarsk ie
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przyciągały  publiczność I . . .1 W szystkie try b y  skom plikow anego życia co­
dziennego, jednostajnego naw et podczas w ojny, pracow ały  norm alnie. 
Zaiste, trudno  chyba znaleźć coś bardziej zdum iew ającego niż żyw otność 
organizm u społecznego, k tó ry  naw et w obliczu najgorszych kataklizm ów  
nie prziesitaje odżyw iać się, Ubierać i baw ić”

Był to jednak  spokój pozorny, gdyż siły  w rogie rew olucji m iały  
w krótce w ystąpić z w ielką mocą. W ładza radziecka m usia ła  zatem  w y ­
jaśniać m ieszkańcom  m iasta sens zaistn iałych  w ydarzeń. Zorganizow ano 
w zw iązku z tym  setk i m ityngów  i zebrań, na k tó ry ch  w ystępow ali 
czołowi działacze p a rty jn i: Ordżonikidze, Łunaczerski, Moisiej W oło- 
darsk i (właśc. G oldstein), U rycki, M anuildki, A leksandra K ołłątaj, 
P aw eł Dybienko, i inni. W iele czasu poświęcał tym  spraw om  Lenin 
w ystępu jąc  na zebran iach  robotników  i żołnierzy oraz na posiedzeniach 
różnych  organizacji piotrogrodzikich. Tylko w  tygodniu  od 29 X do 
4 XI 1917 r. L enin w ystępow ał publicznie sześć razy , zaś do początku 
1918 r. ponad dw adzieścia razy .

L enin m ieszkał i p racow ał w In sty tu c ie  Sm olnym , będącym  po 
Rew olucji Październikow ej siedzibą K om ite tu  C entralnego  partii, Rady 
P io trogrodzkiej i R ady K om isarzy Ludow ych. G abinet L enina znajdo­
w ał się na II p iętrze. W chodziło się doń  przez w ielką poczekalnię roz­
dzieloną na  dw ie części p rostą  balustradą . Za nią przy  m ałym  sto liku  
siedział sek re ta rz  odpow iedzialny, k tó ry  k ierow ał ruchem  interesantów .

P rzy  sto liku  sek re ta rza  znajdow ały  się drzw i do gab inetu  Lenina. 
P rzyw ódca bolszew ików  p racow ał n iezw ykle in tensyw nie. K om endant 
Sm olnego Paw eł M aików  (1887— 1965) wspom ina: „Lenin pracow ał n ie­
słychanie dużo, nie wiem , czy spał i k iedy  spał, o 10 ran o  niezm ien­
nie znajdow ał się w swoim  gabinecie. Później w yjeżdżał do fabryk , 
zakładów  i koszar: p rzem aw iał p raw ie codziennie. W ieczorem  by ł znowu 
w gabinecie i p rzeb y w ał tam  do 4 lub  5 rano , a naw et d łużej 
1 tak  dzień po dniu, doba po dobie. N ierzadko robiąc n ad  ranem  obchód 
posterunków , ostrożnie uchylałem  drzw i do poczekalni i w idziałem  sie­
dzącego przy  b iu rk u  sek re tarza  lub d yżurną  m aszynistkę R ady K om i­
sarzy  Ludow ych. Oznaczało to, że L enin  jes t jeszcze u siebie w gabine­
cie, jeszcze n ie  w yszedł: p racu je , choć dzień już św ita” 4.

O rganizacyjnym  cen tru m  sił k o n trrew o lu cy jn y ch  by ł K om ite t Oca­
lenia O jczyzny i R ew olucji dzia ła jący  pod przew odnictw em  jednego 
z liderów  praw icow ych eserow ców  A bram a Goca. K om ite t publikow ał 
rozkazy i odezw y do ludności, w  k tó ry ch  dysk redy tow ał rząd y  bolsze­
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wików. D rugim  w ażnym  ośrodkiem  an ty radzieck im  w stolicy był 
tzw . M ały K om itet M inistrów  złożony z członków  obalonego Rządu 
Tym czasowego (A leksy N ikitin , K uźm a Gwozdiew, Sergiusz Maslow). 
P rzew odniczącym  te j o rgan izacji był Sergiusz Prokopow icz. W ładzom  
radziedkim  nie udało się aresztow ać ani członków K om ite tu  Ocalenia, 
ani rep rezen tan tó w  M ałego K om itetu  M inistrów .

W ażnym  cen tru m  różnych akcji an ty radzieck ich  by ła  D um a M iejska 
w ybrana w s ie rpn iu  1917 r., k ierow ana p rzez praw icow ego esierowca 
G. S zrejdera. Bolszewicy m ając w D um ie m niejszość nie m ogli p rze­
ciw działać w szystkim  je j akcjom  i dlatego pod w pływ em  żądań m iesz­
kańców  sto licy  D um a została rozw iązana. N astąpiło  to na podstaw ie 
d ek re tu  R ady K om isarzy Ludow ych z 16 X 1917 roku . Równocześnie 
rozpoczęła się kam pania w yborcza do now ej D um y M iejskiej, w ynikiem  
k tó re j było uzyskanie zdecydow anej przew agi w organach m iejskich 
przez bolszewików. 29 XI odbyło się pierw sze posiedzenie now ej D um y 
M iejskiej. Przew odniczącym  P rezyd ium  w yb ran y  został A leksander 
W inokurow , zaś jego zastępcą M ikołaj S krypn ik . P rezy d en tem  m iasta 
w ybrano M ichała K alin ina. Nowe w ładze n ap o ty k ały  jednak  w re a li­
zacji sw ego p rog ram u  wiele przeszkód, m. in. codziennym  zjaw isk iem  
był sabotaż ze s tro n y  ap a ra tu  urzędniczego i p róby  zbro jnych  działań  
k o n trrew o lu cy jn y ch  \

T rudności aprow izacyjne, bezrobocie, szerząca się epidem ia, a także 
w aru n k i a tm osferyczne —  m roźna zima z bardzo dokuczliw ym i zam ie­
ciam i śnieżnym i —  w szystko to spowodowało duży  odpływ  ludności. 
Na p rzestrzen i od początku 1917 r. do czerw ca 1918 r. liczba m iesz­
kańców  P io trogrodu  zm niejszyła się z 2700 tys. do 1480 tys.

R ada P io trogrodzka s ta ła  więc przed  n iezw ykle tru d n y m i zadaniam i. 
W ażną sp raw ą było w łączenie do je j działalności now ych ludzi 
i w  ogóle uspraw nienie działalności Rady. 27 XI 1917 r. p lenum  R ady 
zatw ierdziło  nowe k an d y d a tu ry  K om ite tu  W ykonaw czego R ady P io tro - 
grodzkiej, na k tórego  czele stanął G rzegorz Zinowiew . W K om itecie 
W ykona/wczym znalazło się 34 bolszew ików i 10 lew icow ych eserowców . 
29 XI odbyło się pierw sze posiedzenie nowego K om ite tu  W ykonaw czego 
Rady. P od ję to  w tedy  decyzję o likw idacji K om ite tu  W ojskow o-Rew olu- 
cyjnego i rozbudow aniu  ap a ra tu  K om itetu  W ykonaw czego Rady. W ten  
sposób w ładza w m ieście przechodziła w ręce R ady P iotrogrodzkiej. 
Oczywiście m usim y brać  pod uw agę, że w tym  czasie P io trogród  był 
stolicą Rosji R adzieckiej i d latego n iek tó re cen tra ln e  u rzędy  państw ow e 
pełn iły  rów nocześnie ro lę  urzędów  m iejskich. Odnosi się to  np. do
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N adzw yczajnej K om isji do W alki z K on trrew o lu cją  i Sabotażem . Po 
decyzji R ady K om isarzy  L udow ych o p rzen iesien iu  sto licy  do M oskwy 
(26 111918 г.) pow ołany został oddział pio trogrodzki te j K om isji, k ie­
row any  przez U ryckiego.

Mimo rozlicznych trudności, organy w ładzy radzieck ie j panow ały 
nad sy tu ac ją  w m ieście, um acn iając ład i porządek. K om ite ty  fabryczne 
i zw iązki zawodowe w łączały  się w dzieło przejm ow ania fab ryk , b an ­
ków  i um acniania kon tro li robotn iczej nad  zakładam i, z k tó ry ch  duża 
ilość w dalszym  ciągu pozostaw ała w ręk ach  prw atinych. R obotniczy 
P io trogród  w łączał się także do akcji ag itacy jne j organizow anej w te re ­
nie przed zb liżającym i się w yboram i do Z grom adzenia Narodowego.

W okresie w ojny dom ow ej (1918— 1920) mieszlkańcy P io trog rodu  dali 
dow ody poparcia d la  rew o lu cy jn e j w ładzy. S y tu ac ja  w m ieście była 
w dalszym  ciągu bardzo tru d n a , gdyż n iezależnie od szalonych kłopotów  
aprow izacyjnych , trzeb a  było w ytężać w szystkie siły, by  w ojska gen. 
M ikołaja Juden icza nie zaję ły  m iasta. Szczególnie groźny  był ro k  1919, 
k iedy  to w rogow ie w ładzy radzieckiej głosili, iż dni jej panow ania 
w P io trogrodzie są  policzone.

N iezależnie od  tru d n o śc i aprow izacyjnych , surow cow ych i paliw o­
w ych pogorszyła się sy tu ac ja  san ita rn a  m iasta. L atem  1918 r . n a  sku­
tek  b raku  ch lo ru  do ch lo row ania w ody w ybuch ła  epidem ia choilery. Je j 
ogniska zna jdow ały  się na  W yspie K restow skiiej i w N owej Wsi, gdzie 
czerpano wodę bezpośrednio z Newy. Słabo funkcjonow ała k analizacja , 
co p rzy  trudnościach  tran sp o rto w y ch  i k łopotach z w yw ożeniem  n ie ­
czystości stw arzało  now e niebezpieczeństw o epidem ii ty fu su . W ty ch  
w arunkach  w ażna była ro la  łaźni. Do 1921 r. uruchom iono ich ty lko  21 
(w  1916 r . było 88).

W la tach  w ojny  dom ow ej dw ukro tn ie  przy jeżdżał do P io trogrodu 
L enin  (m arzec 1919 i lipiec 1920). P rzy jazd  L enina w 1920 r. zw iązany 
był z uroczystym  otw arciem  obrad  II K ongresu M iędzynarodów ki Ko­
m unistycznej. L enin  w ystąp ił 19 lipca 1920 r. na m ityngu  na p lacu P a ­
łacow ym  i obe jrza ł pierw sze dom y w ypoczynkow e d la  robotn ików  
o tw arte  na W yspie K am iennej.

P ostaw a k lasy  robotn iczej P io trogrodu  zadecydow ała o tym , iż 
m iasto  nie zostało zdobyte p rzez w ojska białogw ardyjsk ie; co więcej, 
tysiące m ieszkańców  m iasta  w alczyło na różnych  fro n tach  w ojny dom o­
w ej o  zw ycięstw o w ładzy  ra d z ie c k ie j“. P io trogród  u trac ił w  1918 r. 
m iano sto licy  p ań stw a  (rząd w y jechał do M oskwy w dn iach  10— 11 
m arca), a l e  pozostał ko lebką rew olucji październikow ej. N astępne la ta
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m iały  przynieść m iastu  nad Newą nowe sukcesy odniesione w w a ru n ­
kach  pokojowego budow nictw a.

Zakończenie w ojny  dom ow ej stanow iło  w dziejach P iotrogrodu 
m om ent bardzo w ażny, gdyż dopiero te raz  m ożna było p rzystąp ić  do 
porządkow ania podstaw ow ych problem ów  m iasta: rozw iązyw ania kło­
potów  aprowizacyjm yoh, zapew niania tysiącom  robo tn ików  znośnych 
w arunków  m ieszkaniow ych, rozw oju  budow nictw a m ieszkaniow ego 
i p rzem ysłu , rozbudow y sieci k ana lizacy jnej i wodociągowej, p rzy b li­
żenia m asom  dóbr k u ltu ra ln y ch  itp .

N ajbardzie j paląca b y ła  spraw a m ieszkaniow a, to znaczy m ożliwie 
szybkie p rzekw aterow anie  z ru d e r  i baraków  fabrycznych  tysięcy  ro ­
dzin  robotn iczych  i żołnierskich. N ieprzypadkow o tym  spraw om  nadano 
bieg w krótce po zakończeniu pow stania zbrojnego. Ju ż  30 X 1917 r. 
opublikow any został dokum ent, w  m yśl k tórego  zw olnieni zostali od p ła ­
cenia czynszu m ieszkaniow ego wszyscy biorący udział w w alce z siłam i 
k o n trrew olucy jnym i oraz pozostali m ieszkańcy m iasta, k tó ry ch  dochód 
nie przekraczał 400 rub li m iesięcznie. Inny  dokum ent upraw niał organy 
w ładzy radzieck ie j do zajm ow ania w szystkich w olnych pom ieszczeń 
nadających  się na lokale m ieszkalne i zalecał tw orzenie kom ite tów  
m ieszkaniow ych oraz tzw . sądów m ieszkaniow ych. W g rudn iu  tego 
sam ego ro k u  w szyscy w łaściciele dom ów zostali poinform ow ani o za­
kazie .sprzedaży budynlków, a ich dom y przekazano do dyspozycji kom i­
te tów  dom owych. P aństw o  przejm ow ało na w łasność pałace p io trogro- 
dzkie i rezydencje  bogaczy, zna jdu jące  się blisko stolicy. W m iarę 
możliwości um ieszczano tam  od razu  różne u rzędy  państw ow e, organi­
zacje partyjnie i społeczne, szkoły, m uzea, dom y dziecka. Dbano o to, by 
w w irze rew o lucy jnych  w ydarzeń  nie doszło do zniszczenia bezcennych 
pam iątek  rosy jsk ie j a rch itek tu ry . W ostatn ich  dniach 1917 r. R ada P io t- 
rogrodzka w ydała odezwę do m ieszkańców  m iasta, by  chronili pałace 
i inne pam iątk i h istoryczne. W w ezw aniu ty m  m ówiono m. in.: „C hroń­
cie pom niki, budynki i dokum enty , gdyż stanow ią one w aszą h istorię  
i d u m ę” . T rzeba stw ierdzić , iż w traikeie rew o lucji n ie  doszło do znisz­
czenia h istorycznych  budow li P iotrogrodu, a i m iasto nie ucierpiało  spec­
jaln ie. P rzykładow o w arto  podać, iż w In sty tu c ie  Sm olnym  m iały  sw e 
siedziby najw yższe o rg an y  w ładzy  radzieck ie j, tj. R ada K om isarzy L u ­
dow ych, КС RK P(b) i R ada P iotrogrodzka. Po  w yjeżdzie rząd u  radziec­
kiego do M oskwy Sm olny pozostał siedzibą R ady  P io trogrodzkiej, a w 
części m uzeum . P ałac Z im ow y przeznaczony został n a  siedzibę m uzeum  
(dzisiejszy Erm itaż); T w ierdza P ie tropaw łow ska m iała się stać M uzeum  
Rew olucji. Za m uzeum  uznano także pałace m iejskie (M arm urow y, Je ła -  
gina, pałac na W yspie K am iennej) oraz podm iejskie pałace carskie w



C arskim  Siole, P etarho fie , G atczynie, P aw łow sku, jak  rów nież p ry w a t­
ne rezydencje zna jdu jące  się poza obrębem  m iasta. Pałac T aurydzki 
stal się m iejscem  konferenc ji i zebrań  m iejsk ich  organizacji p a rty jn y ch  
i zawodowych.

Po raz p ierw szy 29 stycznia 1918 r. R ada P io trogrodzka rozpatryw ała  
problem  przekw aterow an ia  robotnilków do m ieszkań należących  do 
bogaczy. W d y sk u sji w ystąp iły  rozbieżności zdań co do konieczności 
natychm iastow ego w yw łaszczenia w łaścicieli domów pryw atnych . P re ­
zydent m iasta  K alin in  w ypow iedział się za w prow adzeniem  kom ornego 
od właścicieli, uw ażał natom iast, iż upaństw ow ienie je s t przedw czesne. 
R ada zaakceptow ała stanow isko  K alin ina, rekom endu jąc  U rzędow i M ia­
sta  podjęcie bardziej energicznych kroków  w celu  pob ieran ia podw yż­
szonych op ła t p ieniężnych od w łaścicieli; w  p rzypadku  zaniedbań w tym  
zakresie budynki m iały  być przejm ow ane na własność państw a. R ów no­
cześnie R ada przygotow ała odpow iednie zrządzenia dotyczące przesied le­
nia robotników . K onfiskata  i upaństw ow ienie budynków  m ieszkalnych 
p rzy ję ły  m asow y ch a rak te r  w iosną i la tem  1918 r . P ierw sze zarzą­
dzenie w te j spraw ie dotyczące p rzejęcia  przez państw o 29 domów 
w ydane zostało p rzez  R adę P io trogrodzką 31 styczn ia 1918 r. W lu ­
tym  skonfiskow ano 258 budynków  m ieszkalnych, w m arcu  — 400, 
w kw ietn iu  —  339, w m aju  —  500, w lipcu —  845 domów. Równo­
cześnie w isto tny  sposób ograniczono m ożliwości m ieszkaniow e rodzin 
burżuazyjm ych. Na m ocy d ek re tu  o w prow adzeniu  robotn ików  i ich 
rodzin  do m ieszkań bu rżu az ji każdy  dorosły członek rodziny  bu rżu a- 
zy jnej mógł posiadać jeden pokój, oprócz tego dodatkow y pokój p rzy ­
sługiw ał dzieciom. Pozostałą pow ierzchnię rekw irow ano, a je j uprzedni 
użytkow nicy zobow iązani by li do opuszczenia lokalu. Na przełom ie m aja 
i czerw ca 1918 r. przeprow adzono spis budynków  m ieszkalnych pod 
k ątem  m ożliwości p rzekw aterow an ia  tam  robotników  i czerw onogw ar- 
dzistów. U stalono wówczas, że  w P iotrogrodzie zn a jd u je  się 8259 wod­
nych m ieszkań. Na po trzeby  m ieszkaniow e zaję to  też dw a hotele „Sie- 
w ie rn a ja” i „N ew skij P rospek t Dom 99”. M ając rozeznanie w sy tuacji 
m ieszkaniow ej, C en tra lna  K om isja W ykonaw cza do sp raw  M ieszkanio­
w ych dokonała przydziału  m ieszkań. W zw iązku z tym  gazeta „Sie- 
w iernaja  K om m una” pisała: „K lasą rządzącą jest u nas k lasa  robotnicza. 
W ładza zna jdu je  się w jej rękach . D om y i m ieszkania pow inny więc 
należeć do k lasy  robotniczej. K iedy p ro le ta ria t w yjdaie z su te ren  i zn a j­
dzie się w lepszych w arunkach , w tedy poczuje się gospodarzem , a nie 
n iew olnikiem  życia” 7.

Inne zarządzenia R ady dotyczyły  np. zakazu w yw ożenia m ebli ze

7 „ S iew iern aja  K om u n a ” 4 V I 1918, s. 2.



zw alnianych m ieszkań poza granice P iotrogrodu. Było to podyktow ane 
chęcią zapobieżenia aktom  spekulacji, k tó re  w ty ch  w aru n k ach  m iały  
m iejsce. Mimo różnorak ich  w ysiłków  ze strony  w ładz m iasta  p rzesied le­
nia robotn ików  nie m iały  jeszcze ch a rak te ru  m asowego. W ynikało to 
m. in. z fak tu , że dużą ilość gm achów rezerw ow ano dla siedzib różnych 
urzędów . W dzielnicy M oskiew skiej np. zabezpieczonych było  1100 
m ieszkań, w dzielnicy P io trogrodzk iej —  5500 m ieszkań. Z biegiem  
ozasu sp raw y te w yjaśniono, a robotn icy  i żołnierze o trzym yw ali coraz 
w iększą ilość lokali m ieszkalnych. N a p rzestrzen i la t 1918 i 1919 
przesiedlono w P io trogrodzie do leipszych m ieszkań około 65 tysięcy 
robotników  z rodzinam i. Był to w ażny m om ent d la polepszenia w aru n ­
ków m ieszkaniow ych k lasy  robotniczej, m ający  dużą w ym ow ę politycz­
ną, gdyż w ładza radziecka realizow ała w p rak ty ce  hasła  dotyczące po­
lepszenia życia m as pracu jących .

Nie od razu  m ożna było przystąp ić do działań  w zakresie porządko­
w ania m iasta  i budow ania now ych dom ów  m ieszkalnych . A le n a­
w et w atmosferize w ielkiego napięcia politycznego podjęto  pierw sze 
k roki m ające na celu  w prow adzenie now ych elem entów  do a rch itek tu ry  
m iasta. Ju ż  w m aju  1920 r. w rezu ltacie  m asowego udzia łu  m iesz­
kańców  P io trogrodu  uporządkow ano te ren  Pola M arsowego, w cen trum  
którego  zna jdow ała  się m ogiła uczestników  rew olucji. Sym boliczne 
p ły ty  gran itow e odgradzające kw adratow ą p rzes trzeń  p ro jek tow ał Lew 
R udniew . A utorem  całości prac był Igor Fomin. Zam ieszczone n a  tab li­
cach tek s ty  A nato la  Ł unczarskiego dobrze harm onizow ały  z ty m  n a ­
s tro jo w y m  m iejscem . D aw na Ł ąka C arycyńska, a później zaniedbane 
Pole M arsow e stało się jednym  z p iękniejszych placów  P io trogrodu.

W 1920r. n a  W yspie Kaimieninej oddano do -użytku pierw sze 
dom y w czasow e przeznaczone d la robotników  o raz  w yrem ontow ano 
d rew nianą siedzibę te a tru . Z te j okaz ji przed  w jazdem  na w yspę um iesz­
czono d rew n ian ą  d ekoracy jną tablicę pozoru jącą p ły tę  kam ienną, na 
k tó re j napisano „D ecyzją R ady P io trogrodzkiej w yspa ta  przeznaczona 
jes t jako  m iejsce w ypoczynku dla k lasy  robo tn icze j” .

W ażną datą  w życiu m iasta  był 26 stycznia 1924 r. Tego dnia, gdy 
w M oskwie i na całym  te ry to riu m  ZSRR odbyw ały  się uroczystości 
pogrzebow e zw iązane ze śm iercią W łodzim ierza Lenina, II Z jazd Rad 
ZSRR podjął h isto ryczną uchw ałę o przem ianow aniu  P io trog rodu  na 
L eningrad. W uchw ale powiedziane było: „C zerw ony P iotrogród, to  ko ­
lebka rew olucji p ro le ta riack ie j. Zasługi robotników  piotrogrodzkich dla 
całego Zw iązku Socjalistycznych  R epublik  R adzieokich są olbrzym ie. 
W ielkie w ydarzen ia październikow e 1917 r. decydujące o losach naszej 
O jczyzny m iały  m iejsce w łaśnie w P iotrogrodzie. D ziesiątki i setk i ty ­
sięcy robo tn ików  piotrogrodzkich , jako  pierw sze poszły  w ogień za tow a­



rzyszem  Leninem  i by ły  to pierw sze żelazne szeregi te j arm ii, p rzy  
pom ocy k tó re j W łodzim ierz Iljicz zw yciężył burżuazję. W łaśnie w P io ­
trogrodzie W ielka R ew olucja P ro le ta riack a  odniosła decydujące zw ycię­
stwo. T u ta j tw orzy ły  się pierw sze jednostk i robotniczej G w ardii C zer­
w onej i tu  założona została podstaw a pod A rm ię Czerwoną. Ni głód 
ni chłód, ni blokada, ani też dziesiątk i innych  przeszkód nie złam ały  
ducha proletariackiego  P io trogrodu . Jak  n iepokonana skala zachow yw ał 
się w ty ch  la tach  Czerw ony P iotrogród, pozostający  do te j pory  p ierw ­
szą tw ierdzą w ładzy radzieckie j. W łaśnie stąd  na hasło rzucone przez 
tow arzysza Lenina w yszły dziesiątiki robotn ików  —  budow niczych now ej 
Rosji, w iernych  w yznawców idei Lenina. R ozkw it działalności rew o lu ­
cy jnej L enina rozpoczął się w Piotrogrodzie. W m ieście ty m  utw orzony 
został p ierw szy  w świecie rząd  robotniczo-chłopski. B iorąc to w szystko 
pod uwagę II Z jazd Rad Zw iązku Socjalistycznych  R epublik  Radziec­
kich uw aża za całkow icie uzasadniony wniosek R ady P io trogrodzkiej 
D elegatów  Robotniczych, Chłopskich i Żołnierskich, pop ierany  w rezo­
lucjach  w szystkich  fab ry k  i zakładów  P io trogrodu, dotyczący p rzem ia­
now ania P io trogrodu  na L eningrad. N iechaj od te j pory  to najw iększe 
cen tru m  rew olucji p ro le ta riaok ie j będzie na zawsze zw iązane z im ie­
niem  najw iększego  z wodzów rew olucji W łodzim ierza Iijicza  U ljanow a 
L en ina” 8.

Z te j okazji odbyło się w fab rykach  w iele zebrań, na k tó ry ch  załogi 
w yrażały  poparcie dla decyzji II Z jazdu  Rad nadan ia  m iastu  nad Newą 
im ienia Lenina. Było rzeczą ch rak tery sty czn ą , iż odpow iedzią na  ten  
fak t był m asow y zaciąg robotników  do partii. W 1924 r. w  dniach tzw. 
leninow skiego w ezw ania w stąpiło  w L eningradzie do p a rtii ok. 32 ty ­
sięcy now ych członków . W w ielu  fab rykach  rozw inięto  szeroką k am pa­
nię propagu jącą konieczność w zrostu  w ydajności pracy.

W ty m  tru d n y m  okresie u rucham ian ia  życia gospodarczego m iasta 
nie obeszło się n ieste ty  bez k lęsk i powodzi. N ew a w ystąp iła  z brzegów  
23 w rześn ia 1924 r., przynosząc w iele zniszczeń. B yła to d ruga co do 
w ielkości powódź w h isto rii L eningradu . W oda zalała ponad połowę 
budynków  w m ieście, w tym  wiele o dużej w artości h istorycznej. Znisz­
czone zostały niem al w szystkie d rew niane m osty. W ielkie zniszczenia 
zanotow ano w urządzeniach kanalizacy jnych  i w odociągowych. U suw a­
nie szkód trw ało  do początków  zimy. W ielu domów i cennych zabytków  
a rch itek tu ry  n ie  udało się już ura tow ać ".

K atak lizm  jeszcze bardziej pogłębił i tak  już tru d n ą  sy tu ac ję  gospo­
darczą L eningradu. Liczba robotn ików  zm niejszyła się po zakończeniu

8 Cyt. w g  O c ze rk i  is tor i i  L en in grada ,  t. 4, M oskw a— L eningrad  1964, s. 76.
' T am że, s. 105.



w ojny dom ow ej w porów naniu  z 1913 r. p raw ie trzy k ro tn ie . P rzy k ła ­
dem  m ogą być Z ak łady  Putilow skie, gdzie w p ierw szych  la tach  w ojny  
św iatow ej pracow ało około 20 tys. robotników , podczas gdy w 1921 r. 
ty lko  5238 robotn ików . Ogólna liczba m ieszkańców  m iasta  zm alała  
z 2420 tys. w 1917 r .  do 720 ty s . w 1920 r. W śród m niej św iadom ych 
robotn ików  w sku tek  b raków  aprow izacy jaych  i ogólnego zm ęczenia w y­
stąp iły  n astro je  w rogie do now ej w ładzy; eserow cy i  m ienszew icy p róbo­
w ali w ykorzystyw ać te n astro je  do organizow ania s tra jk ó w . W m arcu  
1921 r. m iał m iejsce b u n t m ary n arzy  w K ronsztadzie.

Nowe nadzie je  w yw ołały  w kręgach  b u rżu azy jn y ch  decyzje X Z ja ­
zdu RK P(b) z m arca 1921 r. o w prow adzen iu  tzw. now ej p o lity k i ekono­
m icznej p rzew idu jące j m ożliwość dopuszczenia elem entów  drobnokapiita- 
listycznych  do życia gospodarczego. W L eningradzie w  1921 r . w ydanych 
zostało ok. 7 tys. p a ten tó w  n a  prow adzenie p ryw atnego  handliu. M om en­
tam i, k tó re  m u sia ły  niepokoić, by ły  także z jaw iska bezrobocia i w ystę­
p u jące  okresow o trudności ze zby tem  w yprodukow anych  arty k u łó w . 
Te neg a ty w n e z jaw iska przełam yw ano stopniow o. W zrastała  też  ilość 
za trudn ionych  w przem yśle robotników : w 1923 r. —  99 tys., w  1924 r. 
—• 126 tys., w 1925 r . —  185 tys. D użą ro lę  w ak tyw izacji środow iska 
robotniczego P io trogrodu  zaczęły odgryw ać n a rad y  p rodukcy jne , w  t ra k ­
cie k tó ry ch  organizacje  p a r ty jn e  w y jaśn ia ły  .przyczyny za istn ia łych  
trudności, a robo tn icy  w ypow iadali się co do m ożliwości .podniesienia 
produkcji.

W ym iana m yśli by ła  w  ty m  czasie bardzo potrzebna, poniew aż 
w L eningradzie w ystąpiło  w ty ch  la tach  niebezpieczne zjaw isko szerze­
n ia haseł podw ażających  gen era ln ą  lin ię p a r tii w odniesieniu do budow ­
nictw a socjalistycznego. Na czele g ru p y  działaczy pop iera jących  linię 
tzw . „now ej opozycji” s ta ł sek re ta rz  K o m ite tu  M iejskiego i G ub ern ia l- 
nego W KP(b), przew odniczący R ady  L en ingradzk ie j —  G rzegorz Zino- 
wiew. S tanow isko Z ino  w iew a znalazło poparcie w śród działaczy len in - 
gradzkich, w ty m  także w śród dzienn ikarzy  pub lik u jący ch  na łam ach 
„L enigradzkiej P ra w d y ”. W okresie poprzedzającym  odbycie X IV  Z ja ­
zdu W K P(b) w  g ru d n iu  1925 r. Zinow iew , K ąm ieniew  i i m ii członkow ie 
„now ej opozycji” rozw inęli szeroką kam panię  sk ierow aną przeciw ko 
p rogram ow i szybk ie j in d u stria lizac ji ZSRR  i socjalistycznych  przem ian 
w  ro ln ic tw ie  l0.

K lasa robotn icza L en ing radu  w ypow iedziała się zdecydow anie p rze­
ciwko stanow isku  Zinow iew a. Do M oskwy w yjechali delegaci załóg 
fabrycznych , k tó rzy  złożyli p ro test przeciw ko w ystąp ien iu  Z inow iew a

10 S. D m i t r i e n k o ,  Вот'Ьа K P S S  za  j e d in s tw o  sw o ich  r ia d o w .  O k t ia b r ’ 1917- 
-1937, M oskw a 1976, s. 208-212.



rep rezen tu jącego  na Z jeździe bolszew ików  leningradzfcich. W te j s y tu ­
acji К С  WKP('b) postanow ił w ysłać do L en ing radu  g rupę czołowych 
działaczy w  celu przeprow adzenia kam panii w yjaśn iającej i p o pu laryzu ­
jącej postanow ienia XIV Z jazdu; Sergiusz K irów , K lim en t W oroszyłow, 
M ichał K alin in , A leksy A ndre je w i inni przez trzy  tygodnie odbyw ali 
p a r ty jn e  zebrania w ystępu jąc  przed  załogam i większości zakładów  
L eningradu . K am pania odczytow a p rzyczyn iła  się do tego, iż w krótce 
po X IV  Zjeździe 604 g rupy  p a r ty jn e  L en ingradu  w ypow iedziały się 
przeciw ko działan iu  „now ej opozycji” i poparły  generalną  linię partii. 
W stosunkow o niedługim  czasie g rupa zw olenników  Z inow iew a w L enin­
gradzie została zdyskredy tow ana i izolow ana. W lu ty m  1926 r. odbyła 
się X X III N adzw yczajna K onferenc ja  P a r ty jn a  organizacji len ingradz- 
k iej, k tó ra  w y b ra ła  n a  I sek re trza  K o m ite tu  Leningradzkiego i G uber- 
nialnego S ergiusza K irow a (1886— 1934).

Pod now ym  kierow nictw em  p a r ty jn y m  L eningrad  staw ał się coraz 
w iększym  cen tru m  k u ltu ra ln y m  i gospodarczym  ZSRR. W zrastały  
n ak łady  na rozw ój przem ysłu : w 1925 r. zainw estow ano w przem ysł 
len igradzki sum ę 27 m in  ru b li, w 1926 r. —  51 m in  i w 1927 —  98,5 m in 
rub li. Nowe suikcesy m iały  przynieść m iastu  ko lejne la ta  rea lizac ji 
p lanów  pięcioletnich.

Powoli, ale system atyczn ie  pojaw iać się zaczęły nowe elem enty  
w arch itek tu rze  L eningradu . W la tach  1924— 1925 blisko In s ty tu tu  
Smolnego na placu D y k ta tu ry  P ro le ta ria tu  wzniesione zostały propileje. 
A rch itekci W asyl Szczukow  i W łodzim ierz G elfreich  zapro jek tow ali tu  
w łaściw ie now y zespół arch itek ton iczny  w łączając doń p lac i ogród. 
Równolegle do tego zapro jek tow ano duży  park , którego cen tra ln a  aleja 
prow adziła  ku  głów nem u portykow i Sm olnego i s to jącem u przed  nim  
pom nikow i Lenina. Pom nik  w zniesiony został w 1927 r. z okazji 10-lecia 
R ew olucji P aździern ikow ej, a jego au to ram i byli W asyl Kozłow  i W asyl 
Szczuko. W późniejszych latach  podobne pom nik i L enina wzniesiono 
w w ielu  m iastach  ZSRR. Oprócz pom nika L enina przed  Sm olnym  w znie­
siono w ty m  sam ym  czasie w L eningradzie jeszcze inne pom niki: p rzy ­
wódcy rew o lu cji p rzed  D w orcem  F in landzkim  (au to rzy  —  S. Jew sie jew , 
W. Szczuko, W. G elfreich  —  1927) O fiar K rw aw ej N iedzieli 1905 r. n*
cm en ta rzu  Preobrażieńskim  (au torzy  —  M. M anizer, W. W itm an __
1931), W ołodarskiego n a  nabrzeżu  N ew y w dzielnicy Szczem iłow ska 
(autorzy: M anizer, W itm an —  1925), Jerzego  P lechanow a przy  In sty ­
tucie  Technologicznym  (au to r I. G inzburg —  1925).

W latach  1925-1926 podjęto  p race  nad uporządkow aniem  cyp li wysp 
W asilew skiej i Jełag ina. N adzór arch itek ton iczny  spraw ow ał Lew Iljin .

\V>spie W asilew skiej przed  gm achem  G iełdy zaplanow ano duży 
skw er; now y w ygląd zyskał także frag m en t W yspy Je łag in a  przez



założenie n a  je j cyp lu  g ran itow ych  nabrzeży z p rzy stan ią  i obsadzonym  
zielenią placem .

Rów nolegle podejm ow ane były  p race  nad uruchom ieniem  p o rtu  oraz 
w ielu ■zakładów, k tó re  zasta ły  uszkodzone bądź zam knięte  w okresie 
w ojny  dom ow ej. Z now ych budow li zasługuje na uw agę e lek trow nia  
C zerw ony P aździern ik  —■ jedna z p ierw szych  realizow ana w ram ach  
leninow skiego p lan u  e lek try fik ac ji R osji (GOELRO — 1920 r.)

W ładze m iasta zdaw ały  sobie spraw ę z w ielkich  zadań sto jących  
p rzed  nim i w zakresie budow nictw a. S ta ry  P e te rsb u rg  posiadał bow iem  
w spaniałe pałace, ale także o lbrzym ią ilość dom ów drew nianych , ru d e r 
i baraków , zlokalizow anych zwłaszcza w dzielnicach robotniczych. 
W pierw szych  la tach  w ładzy radzieck ie j nie było jednak  m ożliwości 
rozw iązania te j kw estii. W arto w szakże zaznaczyć, że tak ie  p róby  były  
podejm ow ane, ale bez rezu lta tów . Jed n ą  z p ierw szych  in sty tu c ji, k tó ra  
m iała koordynow ać działalność w zakresie p lanow ania a rch itek ton icz­
nego było B iuro do spraw  U regulow ania P lan u  P io trogrodu  pow ołane 
w 1919 r. P rzy  B iurze utw orzono nawlet pracow nię, pow ołano Radę 
A rtystyczną, ale jego działalność pozostała raczej w sferze teo re tycznej. 
To sam o m ożna powiedzieć o pow ołanym  w 1922 r. N aukow ym  B iurze 
B udow nictw a M iejskiego. W 1925 r. sp raw y budow nictw a w m ieście 
p rzeją ł K om itet B udow nictw a Gospodarczego, a w 1926 r. pow stał spec­
ja ln y  pododdział do spraw  planow ania p rzy  G ubern ia lnym  Oddziale 
G ospodarki K om unalnej.

W ażne znaczenie dla rozw oju  L en ingradu  m iały decyzje КС W KP(b) 
i rząd u  radzieckiego z czerw ca 1931 r. dotyczące przebudow y M oskwy 
i innych  m iast radzieckich  oraz uchw ała rząd u  o rozw oju  L en ingradu  
z końca 1931 r. Było rzeczą oczywistą, że p rio ry te t w finansow aniu  
budow nictw a m ieszkaniow ego w skali całego K ra ju  Rad m usi być p rzy ­
znany M oskwie z rac ji je j stołecznego ch a rak te ru  i ogrom nego zanied­
bania tych  spraw  w czasach przedw ojennych. N iem niej jednak  L enin­
grad  o trzym ał także pow ażne kw oty  n a  rozw ój, głów nie budow nictw a 
m ieszkaniow ego. Energiczny, cieszący się dużym  au to ry te tem  wśród 
1 enin.gradezyików se k re ta rz  K om ite tu  M iejskiego WKP{b), K irów , p rzy ­
w iązyw ał do tych  sp raw  w ielką wagę. A rch itekci o trzym ali zadanie 
uw zględniania w sw ych  p ro jek tach  rozw iązań  kom pleksow ych, tzn. 
chodziło o to, by  w now ych dzielnicach pow staw ały  rów nocześnie bloki 
m ieszkalne, szkoły, sk lepy , żłobki, dom y k u ltu ry . B yłoby przesadą 
tw ierdzenie, że w la tach  trzydziestych  w szystkie te  p o stu la ty  zostały 
spełnione. Jed n ak  te  pierw sze dzieln ice robotnicze L en ingradu  
p rze trw a ły  próbę czasu, a m ieszkan ia by ły  tam  dość wygodne. B udo­
wano głównie w daw nych dzielnicach robotniczych: N arw skiej, M os­
k iew skiej, N ew skiej i w dzielnicy W yborskiej. P rzyk ładem  now ej zabu-



doiwy może być dzielnica N arw ska. Ju ż  w la tach  1925— 1926 pow stały  
tu  całkiem  nowe ulice: T rak to row a, Serafim ow ska, zabudow ane now ym i 
blokam i. W ty m  sam ym  czasie wzniesiono nia te ren ie  Natowskiej kom ­
pleks: Dom K u ltu ry  im. G orkiego, Dom Technika, szkołę p rzy  ul. S tra jk o ­
w ej oraz  budynek  łaźni p rzy  ul. U szakow skiej. B udynki te  p ro jek tow ali 
czołow i arch itekci L eningradu: D. K riczew sk ij, I. Fom in, J. S w irsk ij, 
L. R udniew , A. N ikolski i A. Chegełło. W innych re jonach  L en ingradu  
zbudow ano jeszcze k ilka dom ów k u ltu ry : im. Lenina, Dom K u ltu ry  
W łókniarzy, Dom K u ltu ry  im. K irow a i inne. Jak  dużą wagę p rzyw ią­
zyw ały  w ładze do rozw oju  budow nictw a n iech  św iadczy fak t, iż 3 XII 
1931 r. Rada K om isarzy L udow ych ZSRR i К С  WKP{b) opublikow ały  
specja lną odezwę do w szystk ich  organizacji p a rty jn y ch , radzieckich, 
zaw odow ych i kom som olskioh L en ingradu  w zyw ającą  je do w ytężonej 
p racy  w k ie ru n k u  w zm ocnienia tem pa budow nictw a m ieszkaniow ego. 
W ezw anie stw ierdzało, że tem po to w przypadku  L en ing radu  nie nadąża 
za szybkim  rozw ojem  przem ysłu  i po trzebam i w zakresie za trudn ien ia  
now ych kadr. D okum ent zapow iadał w ydatkow anie pow ażnych kw ot na 
budow ę now ych dom ów i rem o n ty  kap ita lne . W zakończeniu s tw ie r­
dzono, iż w szystko to czyni się w ty m  celu, by  L eningrad  został p rze ­
kształcony  w m iasto  rzeczyw iście socjalistyczne, zaspokajające w szyst­
kie po trzeby  rosnącej w ciąż k la sy  robotn iczej

W istocie, w la tach  realizac ji pierw szego p lanu  pięcioletniego 
(1928— 1932), zw łaszcza w drug iej jego fazie, rozm ach budow nictw a 
m ógł im ponow ać. W latach  1929—'1931 oddano do u ży tk u  ok. 600 tys. 
m2 pow ierzchni m ieszkalnej w  now ych  b lokach i w yrem ontow ano 
ok. 200 tys. ims m ieszkań. W rezu ltac ie  zbudow ania now ych  dzielnic 
m ieszkaniow ych zw iększyło się te ry to riu m  L eningradu . W 1930 r. 
było ono praw ie trzy k ro tn ie  w iększe niż w ro k u  1915. Oczywiście 
dotyczy to obszaru  łącznie z te ren am i podm iejskim i, k tó re  b y ły  w łą­
czane do L en ingradu  w m iarę  postępu  now ej zabudow y. Ogólnie rzecz 
biorąc, now e budow nictw o tego ok resu  nie mogło zachw ycać nowoczes­
nością form y. R ealizując przyspieszone tem po w znoszenia gm achów  
m ieszkalnych nie zawsze dbano o w alory  estetyczne now ych osiedli. 
P rzew aża ły  bloki 3-4 piętrow e, w k tó ry ch  a rch itek tu rze  widoczny był 
w pływ  tzw. sty lu  konstruktyw icznego. E lem enty  tego s ty lu  widoczne 
były  też  w  pojedynczych  gm achach, tak ich  jak  np. Dom K u ltu ry  im. 
P ierw szej P ięcio latk i czy gm ach In s ty tu tu  E lektrotechnicznego (1931 r.). 
P rzeciw ko konstruk tyw izm ow i w ystąp ił czołowy a rch itek t L eningradu

11 O c ze rk i  i s t o r i i . . . ,  s. 407 i n.; patrz toż: W. N e w s k i j ,  F'ielrograd za  
p ia t ’ Het s o w ie ts k o j  w la s t i ,  M oskw a— P ietrograd  1923; L en in g ra d  i o b ła s t ’ w  1932 g, 
L eningrad  1932.



i M oskw y — Fom in, w ypow iadając się za sty lem  radzieckiego k lasy ­
cyzm u.

W następnych  latach  tem po budow nictw a w L eningradzie nie słabło, 
odw rotnie, m ożna m ówić o dalszym  jego rozw oju. W la tach  1932— 1935 
przeznaczono na różne fo rm y budow nictw a o lbrzym ią sum ę 933 m in 
rub li, co oznaczało trzy k ro tn y  w zrost nakładów  w porów naniu  z la tam i 
1928— 1931. W dalszym  ciągu dom inow ała ten d en c ja  budow y now ych 
dzielnic m ieszkaniow ych lokalizow anych p rzy  prospektach: S tra jkow ym , 
Leśnym , K ondra tiew sk im  i na  te ren ie  byłej wsi Szczem iłow ki. Było 
też regu łą , iż now e dzielnice budow ano w n iew ielk iej odległości od 
zakładów  produkcy jnych , by tym  sam ym  oszczędzić robo tn ikom  długich 
dojazdów  do pracy. Nowe bloki b y ły  nieco wyższe, ale n ie  budow ano 
jeszcze wieżowców.

W latach  d rug ie j p ięcio latk i (1933— 1937) oddano do u ży tku  w L e­
ningradzie dużo gm achów  użyteczności publicznej. M ożna tu  w ym ienić 
gm achy ra d  re jonow ych  (K irow skiej i M oskiew skiej), Dom K u ltu ry  im. 
W spółpracy P rzem ysłow ej, w iele stołów ek itp. budynków . T rzeba też 
w spom nieć o oddaniu  do uży tku  w ielu  now ych łaźni i szp itali (przy 
ulicy Czajkowskiego, L igow skiej i na teren ie  byłej wsi U dielnaja). W śród 
arch itek tów  w yróżniali się A. W inogradow , M. Demkow, W. Muno,
G. Sim onow, Borys R ubanienko, Lew  A bram ów , O lga Susłow a. N iestety  
i na budow nictw ie tego ok resu  zaciążyło rów nież prześw iadczenie n ie ­
k tó ry ch  tw órców , że nowe budynk i nie m uszą posiadać specja ln ie  w y­
szukanych  form  arch itek tonicznych . Te „ u ty lita rn e” w zględy w prow a­
dzały  elem en ty  m onotonii do now ych osiedli, a naw et oddzielnych 
gmachów.

W ażnym  m om entem  by ły  prace drogow e, k tó re  doprow adziły  do 
pokrycia asfaltem  w ielu  now ych ulic. W la tach  1932— 1935 położono 
w  L eningradzie 1500 ty s. m 2 asfaltu , oprócz tego ponad 40 ulic 
i p laców  otrzym ało u tw ardzoną naw ierzchnię. Nowe elem en ty  uzy sk i­
w ały  nabrzeża Newy, k tó re  okładano betonem  i g ran item . W iele w ysiłku 
w kładano w p race re k o n stru k cy jn e  p rzy  m ostach. Dokończono m. in. 
m ost D w orcow y n a  New ie i przebudow ano częściowo m ost N ikołajew ski, 
nada jąc  m u rów nocześnie im ię le jtn a n ta  Szm idta. Pow stało  też  szereg 
now ych m ostów, zw łaszcza n a  obszarach now o zabudow anych.

P orządku jąc  te ren  L en ing radu  dbano o to, by  m iasto zachowało jak 
n ajw iększą ilość zieleni. Tworzono zatem  nowe pariki i skw ery, pow ięk­
szając pow ierzchnię zieleni w la tach  1934— 1937 o 130 ha. P o jaw iły  
się now e b u lw ary  i m ag istrale: lin ia  M endele jew ska na W yspie W asi­
lew skiej, ulice Czajkowskiego, P io tra  Ł aw row a i inne. Duże znaczenie 
dla życia k u ltu ra ln eg o  m iało w ybudow anie trzech  w ielkich  kin: G iganta 
(1936 r.), M oskwy (1939 r.) i  S p a rtak a  (1939 r.). M ieszkańcy L en ing radu



zadow oleni -byli z  d u że j sa li w idow iskow ej k in a  G igant, m ogącej pom ieś­
cić 1400 osób, ale w y raża li się krytyczm ie o a rch itek tu rze  tego gm achu 
posiadającego zbyt ciężką k o n stru k c ję  i zby tn ią  ilość elem entów  
dekoracyjnych.

W dziejach  L en ing radu  w ielką ro lę  odegrała decyzja КС W KP(b) 
i rządu  radzieckiego z 10 liipca 1935 r. dotycząca g en era ln e j p rzebudow y 
M oskwy. W oparciu  o zaw arte  w n iej d y rek ty w y  opracow any został 
w la tach  1935— 1938 g eneralny  p lan  rozw oju  L eningradu. M iasto m iało 
rozrastać się w k ie ru n k u  południow ym , południow o-zachodnim , połud- 
niow o-w schodnim  i w schodnim , dochodząc do brzegów  Zatoki F ińskiej. 
W pierw szej kolejności m iały  być zabudow yw ane te ren y  w Awtowie, 
Szczem iłowce, w zdłuż szosy M oskiew skiej i re jo n u  M ałej O chty. A rchi­
tekci L en ing radu  —  A ndrzej Ol, I. Fom in, E. Lew inson, G. Sim onow
i inn i m ieli zadbać o to, by w ykorzystu jąc  w cześniejsze dośw iadczenia 
wznosić mieszikania bardziej funkcjonalne, a dzielnice —  ze zróżnico­
w anym i blokam i. Szczególnego rozm achu nabrało  budow nictw o w re jo ­
nie m oskiewskim , gdzie od 1936 r. przystąp iono  do prac  na w ielką 
skalę. W rezu ltac ie  pow stała też  now a m agistrala  długości ponad 10 km
i szerokości (w je j now ym  odcinku) 60 m. Dużo ludzi i  sp rzętu  za­
angażow ano n a  te ren ie  A w tow a, gdzie n a  p rzestrzen i około 32 hek tarów  
zaplanow ano trzy  dzielnice m ieszkaniow e.

W dalszym  ciągu trw a ły  p race renow acyjne na głów nej m agistrali 
m iasta  —  P rospekcie N ew skim  i w k ilku  innych  pun k tach  L eningradu. 
P ro sp ek t pokry to  asfaltem  (1937 г.), a w iele placów  (m. in. plac Sienny) 
uporządkow ano, burząc zna jdu jące  się tam  ru d e ry  u .

Na la ta  p ierw szej i d ru g ie j p ięcio latk i p rzypada szybki rozw ój p rze ­
m ysłu  leningradzkiego. P rob lem y  rozw oju  p rzem ysłu  m iasta  om aw iano 
n a  L en ingradzk iej O bwodow ej K onferencji P a rty jn e j, k tó ra  m iała 
m iejsce w m arcu  1929 r. S tw ierdzono wówczas, że w L eningradzie ro z­
w ijać  się będzie przede w szystk im  przem ysł m etalow y, budow y m aszyn
i p rzem ysł elek tro techn iczny ; p rzew idyw ano  też  dalszy  w zrost p rze­
m ysłu  włókienniczego. W p lan ie  p ięcio letn im  zakładano, że globalna 
p ro d u k c ja  przem ysłow a w końcow ej fazie pięciolatki stanow ić będzie 
275% w  porów naniu  z poziom em  w  ro k u  1927/1928. W przem yśle 
elek tro techn icznym  /zakładano jeszcze w iększy  wzrost, bo aż o 360%. 
W zw iązku z tym i założeniam i L en ingrad  o trzy m ał pow ażne kw oty  
będące podstaw ą do działań  inw estycy jnych  i p rac  rem ontow ych. Z ało­
żenia p lan u  zostały  nie ty lko  w ykonane, ale naw et przekroczone. W y­
produkow ano ponadplanow ą m asę to w aru  o w artości 20 m in  rub li.

12 W. S z w a r c ,  L en ingrad .  C hudoéee tvo ien ny ja  p a m ia tn ik i .  Oczerlc,  L en in ­
grad 1957, s. 246-262.



Udział p rzem ysłu  len ingradzkiego w globalnej p rodukc ji ZSRR w zrósł 
z 13,5% w 1928 r . do 17% w  1931 r. Szczególnie dobre re z u lta ty  
osiągnął przem ysł m etalow y. W 1931 r. przekroczył on już zadania 
p ierw szej p ięcio latk i (972,7 m in  ru b li, wobec planow anych  720 m in 
rubli). P rzem y sł e lek tro techn iczny  L en ing radu  m iał dać  w 1932/1933 r. 
p rodukcję  w artości 300 m in  rub li, a już w 1931 r. w yprodukow ano za 
414,3 m in  rub li. Nie w ykonano natom iast p lanu  w zakresie w ykorzysta­
nia w łasnych zasobów paliw ow ych —  głów nie to rfu  i łupków  palnych.

P rzem ysł L en ingradu  odegrał w ażną ro lę  w procesie realizac ji p ie rw ­
szego p lan u  pięcioletniego w skali całego k ra ju . Od dostaw  m aszyn
i urządzeń  w y tw arzanych  w L eningradzie zależał los w ielu budow li 
p ięciolatki. Nad N ew ą kszta łc iły  się k ad ry  fachow ców  dla zakładów  
w M agnitogorsku, K uzniecku czy C zelabińsku. W la tach  1932— 1933 
w yjechało z L en ing radu  do różnych re jonów  Z w iązku Radzieckiego 
ponad 7 tys. w ykw alifikow anych specja listów  1S.

N iezależnie od sukcesów  produkcy jnych  la ta  p ierw szej pięciolatki 
p rzyn iosły  inne pozytyw ne zm iany w  życiu społeczno-gospodarczym  
L eningradu. N iem al zupełnie zlikw idow ane zostało bezrobocie. Był to 
n iew ątp liw y  sukces, jeżeli weźm ie się pod uwagę, że w październiku 
1928 r. len ingradzka giełda p ra cy  no tow ała ponad 153 tys. bezrobotnych. 
Ininym osiągnięciem  len ingradczyków  było p rzejśc ie  85% robotn ików  
fabrycznych  na 7-godzinny dzień  pracy. W yraźnie w zrosły dochody 
rodzin robotniczych. P łaca  nom inalna w zrosła średnio  z 90 ru b li 
w 1927/1928 r. do 128 rub li w  I półroczu 1932 r. N iepokojące natom iast 
by ły  trudności aprow izacyjne, odczuw alne zresztą  w e w szystk ich  
ośrodkach m iejskich w okresie przeprow adzania ko lek tyw izacji ro ln ictw a, 
gdy doszło do znacznego zm niejszenia pogłowia b y d ła  i trzo d y  chlew nej. 
W L eningradzie w la tach  1929— 1930 obow iązyw ały  no rm y  żyw ieniow e, 
k tó re  w p rzy p ad k u  robo tn ików  w ynosiły: 800 g chleba i 200 g m ięsa 
na  dzień, 750 g tłuszczu i 1,5 kg cu k ru  na m iesiąc. J a k  zawsze w  takiej 
sy tu ac ji po jaw iała  się g ru p a  ludzi, k tó ra  speku low ała na  w olnym  ry n k u . 
W celu zapobieżenia działalności sp ek u lan tó w  obniżono w  styczn iu  
1930 r. ceny na a r ty k u ły  żywnościowe. Równocześnie w ładze m iasta 
zorganizow ały szeroką sieć p u n k tó w  rozdzielczych, do k tó ry ch  p rz y ­
dzielone były  poszczególne rodziny; zw iększono ilość sto łów ek ro b o tn i­
czych i bufetów .

ls L en in g ra d sk i j e  ra b o c z i je  w  b o r ’bie  za  sn cy a l izm  1926-1937, L en ingrad  1965, 
s. 195-235; por. też  I n d u s tr ia l i za c y ja  s ie w ie ro -z a p a d n o g o  ra jo n a  w  g o d y  p ie r w o j  
p ia t i le lk i .  1929-1932. D o k u m ie n ty  i m a t ie r ia ly ,  L en in grad  1967; K. S  i e  r o w , L e ­
n in g ra d  na  za r ie  in d u s tr ia l i za c y i ,  [w:] B y l i  in d u s t r ia n n y je ,  so s ta w ił J. М. B a n i *  
s z e w s k i ,  M oskw a 1973, s. 19-42.



W la tach  d ru g ie j i trzeciej pięciolatki obserw ow ać m ożna było dalsze 
tendencje  rozw ojow e w przem yśle len ingradzkim  u. O brazu je  je  tab. 1.

T a b e l a  1
W zrost w artośc i prod u k cji p rzem ysłu  L en ingradu  

w  la tach  1927— 1936 (w  m in  rb z 1926/1927 r.)

P rodukcja 1927/1928 1936 1932

P rzem y sł ogółem 1 686 5 511 10 643
w  tym :

środk i sp ożycia 847 3 546 6 734
środk i produ kcji 83i9 1 965 3 909

F ab ry k i L en ingradu  zw iększyły  p rodukc ję  na  eksport. U rządzenia
i 'tow ary z tak ich  zakładów  jak: N ew ski K om binat Chem iazny, F ab ry k a  
im. Lenina, F ab ry k a  im. M arksa, C zerw ony W yborżec, C zerw ony Che­
mik, C zerw ony M etalow iec tra f ia ły  na ry n k i różnych  k ra jów . R ytm icz­
nie n a  ogół w ykonyw ano zadania planow e. W 1934 r . załogi pośw ięcały 
wiele uw agi kam panii w yborczej do zw iązków zaw odowych. P odkreślić 
należy  znaczenie pom ocy technicznej zakładów  len ingradzk ich  d la ko ł­
chozów i sowchozów. Tylko w 1936 r . na specja lnych  ku rsach  w L e­
n ingradzie kształciło  się 11 tys. m echaników  ro ln ictw a. W ogóle do 
sp raw y  w ykszta łcenia i fachow ości k ad ry  kierow niczej i robotników  
przyw iązyw ano coraz w iększą wagę. W L eningradzie funkcjonow ało  pięć 
w yższych szkół technicznych  p rzygotow ujących  k a d ry  inżyn iery jne . 
Dużą ro lę  spełn ia ły  k u rsy  dokształcające . Pod koniec 1935 r. w fa b ry ­
kach  leniingradzikich dużego rozm achu  n ab ra ł tzw. ru c h  now atorsk i, 
w yrażający  się m. in. now ym  system em  organ izacji p racy  i zarządzania.

Założenia drugiego p lanu  pięcioletniego zostały  w ykonane przez 
przem ysł len ingradzk i w ciągu cz terech  la t i trzech  m iesięcy (do 1 IV 
1937 r.). W p rzy p ad k u  p rzem ysłu  m etalow ego i energetycznego —  plan 
został w ykonany do końca 193Ö r. P rzykładow o m ożna podać, iż np. 
w F abryce  im . K irow a w la tach  1913—'1936 globalna p ro d u k c ja  w zro­
sła 11 razy  15.

W la tach  poprzedzających w ybuch  II w ojny św iatow ej w  przem yśle 
len ingradzk im  za trudn ionych  było ok. 800 tys. robotników . Połow a 
z n ich  pracow ała w przem yśle okrętow ym , m aszynow ym  i m etalow ym . 
P rzem ysł len ingradzk i daw ał ok. 90% p rodukc ji tu rb in  i kotłów

11 Leningrad, i l e n in g ra d sk a ja  ob las t '  za  X X  let  so w ie t s k o j  w la s t i ,  L en ingrad
1937, s. 43-55.

16 Is to r i ja  rab o cz ich  . . . ,  t. 2, s. 244-252.



w ysokiego ciśnienia. Pow ażną ro lę  odgryw ał także przem ysł lekki, 
zw łaszcza w łókienniczy i obuw niczy. P o ten c ja ł p rzem ysłow y L en in­
gradu  wzrósł w porów naniu  z 1913 r. ponad dw anaście razy. F ab ry k i 
L en ingradu  daw ały  w  1940 r .  nieco ponad 10% ca łe j p rodukcji 
przem ysłow ej Z w iązku Radzieckiego. Z końcem  1939 r. zaprzestano bu ­
dow ania 'nowych fa b ry k  w granicach  m iasta  (z w y ją tk iem  p iek arń , 
pnjetw ónni m ięsa itp.) uzyskując w zrost p ro d u k c ji przez m odern i­
zację już Istn iejących fabryk .

Z każdym  rokiem  w zrasta ły  w ydatk i na  gospodarkę kom unalną. 
W la tach  1S29— 1932 w yniosły one 834,4 m in  ru b li, w  1933— 1937 — 
2192,9 młm rubli, 1938— 1940 —  1597,7 m in  ru b li. N ajw iększy procent 
z ty ch  sum  pochłaniało budow nictw o m ieszkaniow e, k tó re  m ogło się 
pochw alić pow ażnym  dorobkiem , gdyż w  la tach  1923— 1941 w ybudo­
wano w L eningradzie 3581 tys. m 2 pow ierzchni m ieszkalnej, 25 b udyn­
ków  dla szkół w yższych i średnich, 245 szkół podstaw ow ych, 235 p rzed ­
szkoli, 18 dom ów  k u ltu ry , tea tró w  i kin. Około 400 tys. len in g rad ­
czyków otrzym ało w tym  okresie nowe m ieszkania.

W ładze m iasta  p rzyw iązyw ały  w iele  w agi do sp raw y  likw idacji 
ana lfabe tyzm u  w śród  robotników . W 1930 r. załogi 377 fa b ry k  p rzy ­
stąp iły  do w spółzaw odnictw a na tym  odcinku. D otyczyło to zwłaszcza 
kobiet, w śród k tó ry ch  p rocen t n ie  um iejących  pisać i czy tać był 
znaczny, np. w p rzem yśle w łókienniczym  w ynosił on  w 1931 r . 14,5%, 
a w przem yśle  papiern iczym  —  17,2%. W la tach  1931— 1933 w zasa­
dzie zlikw idow ano analfabetyzm  w śród załóg fab rycznych  L eningradu . 
Teraz w ażnym  zadaniem  stało  się zdobycie podstaw ow ego lub średniego 
w ykształcenia. W 1935 r . do szkół dla dorosłych  zapisało się ok. 
60 tys. osób.

Z każdym  rokiem  w zrasta ła  ilość czyteln ików  w bib lio tekach  p u ­
blicznych i p rzyzakładow ych. Tylko w 1936 r. w  bibliotece (znanego 
zak ładu  m etalow ego F ab ry k i B ałtyck iej wypożyczono 170 tys. książek. 
M iesżkańcy L en ingradu  czyta li coraz w ięcej prasy . T rzeba stw ierdzić , 
iż w  porów naniu  z la tam i p ierw szej p ięciolatki, ilość ty tu łó w  gazet 
i czasopism  wzrosła bardzo w yraźnie: 1927 —  44, 1929 —  140, 1935 — 
248. L iczby te  o bejm ują  także liczne gazety  i gazetki fabryczne “ .

L en ingrad  był w okresie m iędzyw ojennym  dużym  ośrodkiem  nauko­
w ym  i k u ltu ra ln y m . Działało tu  60 szkół w yższych, około 100 in s ty ­
tu tów  naukow o-badaw czych i placów ek A kadem ii N auk (siedzibę A ka­
dem ii przeniesiono do M oskwy w 1937 r.), 28 tea tró w , 43 m uzea, k ilk a ­
dziesiąt k in . Po R ew olucji Październ ikow ej dokonyw ały  się w życiu 
k u ltu ra ln y m  L en ingradu  isto tne przeobrażenia. K u ltu ra  i nauka zostały

16 T am że, s. 256-260.



przybliżane m asom  robotniczym , a  m łodzież robo tn icza i chłopska m ogła 
te raz  bez przeszkód podejm ow ać naukę na s tud iach  wyższych. P rzy  
ogólnym  wzroście liczby studen tów  w L eningradzie (w roku  akad. 
1928/1929 — 37,5 tys.; 1932/1933 —  79,9 ty.s.) p roqan t s tuden tów  pocho­
dzenia robotniczego wzrósł z 32,5 do 56,2. K andydaci na s tu d ia  w yw o­
dzący się ze środow iska robotniczego i chłopskiego przygotow yw ani byli 
system em  przyśpieszonych ku rsów  (tzw. roboczije fak u ltie ty ) ‘7.

P rzeobrażen ia k u ltu ra ln e  dokonyw ane by ły  w tru d n y ch  w arunkach, 
gdyż w kręgach  in teligenck ich  nie b rak ło  przeciw ników  dokonu jące j się 
rew o lu c ji (kulturalnej. T ak było np. na U niw ersy tecie  L eningradzkim , 
w n iek tó rych  k ręgach  literackich , dziennikarsk ich . W ażnym  m om entem  
w rozw oju  nauk hum anistycznych  była popu laryzac ja  m arksizm u. 
Isto tną  ro lę  odegrało na tym  odcinku T ow arzystw o N aukow e M arksi­
stów  pow ołane przy  U niw ersytecie P io trogrodzkim  w g ru d n iu  1919 r. 
W 1932 r. przeprow adzona została re fo rm a s tru k tu ry  szkół wyższych. 
Ustanow iono 1-osobowe kierow nictw o placów ek i o rganizacji nauczania. 
Ponow nie pow ołane zostały do życia w ydziały. L ikw idacji u leg ła  m etoda 
tzw. b rygado laborato ry jna , a w ykład  s ta ł się ponow nie podstaw ow ym  
elem entem  nauczania. U stalono, że w ro k u  akadem ickim  będą dwie 
sesje egzam inacyjne; w prow adzono p race dyplom ow e. W szystko to 
sp rzy ja ło  podnoszeniu rang i w yższych uczelni, um acnian iu  organizacji 
p a r ty jn y c h  i kam som olskich uczelni.

W życiu lite rack im  L en ing radu  zachodziły także  pow ażne w ydarze­
nia. P rzez pew ien czas po w yjeździe rząd u  radzieckiego do M oskwy 
m iasto  nad  N ew ą zachow yw ało pozycję cen tru m  lite ra tu ry . Zaczęły 
ukazyw ać się now e czasopism a literack ie , tak ie  jak  np. „W iestnik L ite ra ­
tu ry ” (1919— 1922), „Latopis Dom u L ite ra tó w ” (1921— 1922). W P io tro ­
grodzie toczyły się ożyw ione dyskusje  dotyczące k sz ta łtu  i ro li l i te ra ­
tu ry  w w arunkach  budow nictw a nowego ustro ju . D yskusje  lite rack ie  
toczyły  się w kaw iarn iach  i dom ach p ry w atn y ch . M ieszkali i tw orzyli 
w P io trogrodzie w  p ierw szym  okresie po rew olucji M aksym  G orki, 
A leksander Błok, W łodzim ierz M ajakow ski, Sergiusz Jesien in . S topnio­
wo jed n ak  na jb ard z ie j znani poeci i p isarze w yjeżdżali do M oskwy. 
W L eningradzie n a to m iast po jaw iła  się g rupa  m łodych tw órców : Olga 
Forsz, A leksy Czapygin, W ieczesław  Szyszkow, M ichał P riszw in , Je rzy  
G erm an.

W la tach  trzydziestych  działało k ilk a  g rup  lite rack ich  n a le ­
żących do Leningradzikiej A socjacji P isa rzy  P ro le tariack ich  (LAPP). 
Środow isko to w ydaw ało gazetę „N a p o ste ru n k u ” i m iesięcznik „L enin­

17 O c ze rk i  po  i s to r i i  L en in g ra d sk o g o  U n iw ic rs i t ie ta ,  t. 3, L en ingrad  1976, s. 85; 
Is lo r i ja  rubocz ich  , . . ,  <t. 2, s. 261.



g rad" u kazu jący  się w latach  1930— 1932. O ddzielnie funkcjonow ało 
T ow arzystw o P isarzy  W łościańskich, gdzie działali m. in. Czapygin, 
M ikołaj B rykin , P. Z urba, Iw an Nikitiin. D ziałała też g rupa poetów - 
-fu tu rystów . Działalność w szystkich g rup  literack ich  koordynow ał Le- 
n ingradzki Oddział F ederacji P isa rzy  R adzieckich. W iele utw orów  
p rzedstaw iających  nowe zadania l i te ra tu ry  radzieck ie j i podejm ujących 
tem atykę przeobrażeń  zachodzących w Rosji publikow anych było na 
łam ach ukazującego się od 1924 r. popularnonaukow ego czasopism a 
„G w iazda . Nie brakow ało  tu  głosów polem icznych wobec w ystąp ień  
zw olenników  ideologii b u rżu azy jn e j w  lite ra tu rze  li.

Duże zm iany w życiu lite rack im  L en ingradu  nastąp iły  po decyzji 
KG W KP(b) z 23 kw ietn ia  1932 r., zgodnie z k tó rą  likw idow ano ro z ­
proszenie o rgan izacy jne  ludzi pióra. Pow stał wówczas L eningradzki 
Oddział Zw iązku P isa rzy  Radzieckich, w k tó ry ch  działali tacy lite­
rac i jak  K onstan ty  Ficdrn, M ikołaj Tie homo w, A. Prokofiew , M ikołaj 
B raun , M. C zum adrin, D. Ł aw ruchin . Od stycznia 1933 r. zaczęła ukazy­
wać się gazeta „L iterack i L en ingrad", a p isarze m ogli się spotykać w no­
wo o tw artym  Domu P isarza  im. M ajakow skiego p rzy  ul. W ojkowa.

P isarze i poeci L en ingradu  wzięli ak ty w n y  udział w obradach  I Ogół- 
norosyjskiego Z jazdu  P isarzy , k tó ry  odbyw ał się w M oskwie w sierpn iu  
1934 r. R efe ra t o b razu jący  tw órczość poetów  leningradzSkich w y­
głosił M ikołaj Tichonow. Tichonow  m ieszkał w  L eningradzie do 1943 r., 
Medim do 193Лг. Do 1941 r. ważne m iejsce w życiu lite rack im  m iasta 
zajm ow ał Je rzy  Tynianow .

O kres m iędzyw ojenny przyniósł w iele zm ian w  życiu m uzycznym , 
tea tra ln y m  i film ow ym  L eningradu. Było rzeczą ch arak tery sty czn ą , iż 
obok tea tró w  zaw odow ych pojaw iła  się duża ilość tea tró w  am atorsk ich  
organizow anych na tenenie zakładów  i fab ryk . W 1923 r . działało 19 ta ­
kich  teatrów . W ielką ro lę  w zakresie popu laryzacji m uzyki odgryw ała 
Państw ow a F ilharm onia . W ażnym  w ydarzeniem  w dziejach k u ltu ry  nie 
ty lko  L en ingradu  było podjęcie prac  organizatorsko-zbierackich  m ają ­
cych ma cehi o tw arcie E rm itażu  —  jednego z na jw iększych  m uzeów  
św iata. Ju ż  w 1919 r. podjęto  pierw sze p race  w ty m  k ieru n k u , to znaczy 
zaczęto grom adzić obrazy  i cenne p rzedm ioty  zna jdu jące  się w pałacach
i dw orach. W g ru d n iu  1922 r. E rm itaż o trzy m ał do sw ej dyspozycji 
P ałac  Zim owy. N iektóre jego sale zachow ały swój p ierw o tny  w y­
gląd, tak  jak  za czasów M ikołaja I, A leksandra  II czy M ikołaja II. 
D rugim  cen tru m  sz tuk i w L eningradzie było M uzeum  R osyjskie is tn ie ­
jące od 1898 r.

18 O c ze rk i  i s t o r i i . . . ,  t. 4, s. 354-358; patrz też: S  t i ер  a n  o w, K u l tu r n a ja  
ż y z ń . . . ,  s. 20 i n.



W procesie k u ltu ra ln e j ed u k acji m ieszkańców  L en ing radu  w ażną ro lę  
zaczęło odgryw ać radio. P ierw sze głośniki zostały  ustaw ione n a  P ro s­
pekcie N ew skim  w g rudn iu  1924 r. Nadano w ów czas 2-godzinny p rogram  
em itow any  z M oskwy. W pierw szym  okresie  audycje radiow e trw ały  
niew iele ponad 2 godziny; w  la tach  1926— 1927 p rog ram  rad iow y  trw a ł 
już 7 do 10 godzin, a w 1934 r. —  11 godzin. Z w iększała się też sy s te ­
m atycznie ilość radioodbiorników . W 1926 r. w L eningradzie  znajdow ało 
się 14 750 aparatów , w 1927 r ,  ju ż .43 400.

W la tach  m iędzyw ojennych  L en ing rad  zanotow ał dalszy postęp  w  za­
k resie  gospodarki kom unalnej. S ieć kana lizacy jna  w ynosiła w ro k u  1941 
1500 km  (1913 r. —  539 km), sieć w odociągow a —  1105 km  (1913 r.
— 674 km). W znacznym  .stopniu w zrosło te ry to riu m  m iasta,' osiągając 
w 1936 r . pow ierzchnię 31 tys. h a  (1915 r. —  8327, 1931 —  29 408). 
Ludność L en ing radu  w ynosiła w 1939 r. 3191 tys. osób (1-926 r. — 
1614 tys.).

Obok sukcesów  by ły  też zjaw iska negatyw ne, zw iązane p rzed e  w szy­
stk im  z n aras ta jący m  k u ltem  osoby sek re ta rza  generalnego KG W K P(b) 
Józefa S ta lina . 1 g rudn ia  1934 r. został zam ordow any skrytobójczo 
w S m olnym  Sergiusz K irów . W ówczas to pod ję te  zosta ły  re p re s je  wobec 
w ielu  działaczy p a rty jn y c h  o rgan izacji len ingradzk iej. N ajw iększe ich  
nasilen ie  p rzypadło  na la ta  1937— 1938. W śród se tek  bezpodstaw nie sk a ­
zanych działaczy p a rty jn y c h  i państw ow ych znaleźli się m. in. sek re ta ­
rze  K om ite tu  Rejonow ego i M iejskiego W K P(b) A; U gar o w, P io tr Sm oro- 
din, B orys Pozern , M. Czudow; pracow nicy  R ejonow ego K om ite tu  W y­
konaw czego R ady  L eningradzkiej Iw an K odacki, P. S truppe , A. P ie tro w - 
ski, przew odniczący R ejonow ej R ady Zw iązków  Zaw odow ych P . A leksie- 
jew . Pod zarzu tem  działalności an ty p a r ty jn e j represjonow ano  w ielu  dzia­
łaczy gospodarczych i dy rek to ró w  przedsięb io rstw , m. in. d y re k to ra  F a­
b ry k i im . K irow a —  K aro la  O tsa, d y re k to ra  F ab ry k i M etalow ej — 
Iw ana Penkina, d y rek to ra  L en ingradzk ich  Zakładów  E nergetycznych  — 
Iw ana Antuchima. Podobnie rzecz się m iała  w odniesien iu  do w ielu  do­
wódców i k ad ry  politycznej L eningradzkiego O kręgu W ojskow ego, m. in. 
skazano dowódcę O kręgu P aw ła  D ybienko. W szystko to m usiało odbić 
się n iekorzystn ie  na  życiu p a rty jn y m , gospodarczym  i k u ltu ra ln y m  
m iasta  w.

N iezależnie od tych  okoliczności, m ieszkańcy L en ingradu  realizow ali 
ry tm iczn ie  zadania d rug ie j i trzec ie j p ięciolatki. A k tyw ną postaw ę zaj­
m ow ały zw iązki 'zawodowe i organizacje, kom som olskie. K om itetem  R ejo­

19 la to r i ja  K o m m u n is t i c z e s k o j  P a r t i i  Su w ie ta k o g o  S o ju za ,  M oskw a 1962, s. 486- 
-487, 504-506.



now ym  i M iejskim  W K P(b) (kierował po śm ierci K irow a A ndrzej Z da­
no w (do 1944 r.).

W w arunkach  zaostrzającej się sy tu ac ji m iędzynarodow ej trzeb a  było 
przestaw ić część zakładów  produkcy jnych  na to ry  p rodukcji w ojennej. 
W ty m  sensie m ożem y m ówić o znacznym  w kładzie p rzem y słu  len in- 
gradzkiego w przygotow anie gospodarki radzieck ie j do okresu  w ojen­
nego. W 1939 r. m . dn. w F abryce im. K irow a przygotow ane zostały 
pierw sze egzem plarze ciężkich czołgów KW. W innych  zakładach trw a ła  
także w ytężona praca, by  dać gospodarce k ra ju  jak  najw ięcej dóbr. 
W obec zbliżającej się w ojny  z h itlerow skim i N iem cam i były  to sp raw y 
p o d staw o w e8“. W szechstronny rozw ój L en ing radu  zapoczątkow any R e­
w olucją Październ ikow ą m iał być w okresie  w ojny  zaham ow any, zaś 
bohaterska obrona m iasta  przeszła do h isto rii II w ojny św iatow ej.

M iędzyuczeln iany  In s ty tu t N auk  P o litycznych  
Z ak ład  K ra jó w  S o c ja listycznych

Мариан Вильк  

Л Е Н И Н ГРА Д  В 1918— 1941 ГГ

П роблематика истории советских городов привлекает всё большее 
внимание историков. В последние годы в СССР опубликовано доволь­
но много интересных монографий из этой области. В Польше же до 
сих пор никто не занимался вышеупомянутой тематикой.

Л енинград (в 1914— 1924 гг. Петроград) был колы белью  О ктябрь­
ской революции, а история его последних лет отраж ает все полити­
ческие, экономические и культурные процессы, свойственные всем 
остальным городам Советского Союза. Рабочий класс Ленинграда пол­
ностью поддерж ивал молодую советскую  власть. Советское п равитель­
ство посвящало много внимания городу над Невой, предназначая на 
его строительство огромные денежные фонды. Хотя Л енинград не яв­
ляется уже столицей СССР, но он остался символом города, где роди­
лась власть Советов.

■° L. К  u 7. n ! е  с о w  a , L en in g ra d sk a ja  p a r t i jn a ja  o rg a n iza cy ja  w  p r ie d w o  je n -  
n y je  g o d y ,  1938—iju ń  1941, L en ingrad  1974, s. 98-136.


